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I R ę k o p is ó w  R e d a k c y a  nie zw raca .

- 'ed a kto r  p rzy jm u je  od 1 2 —2. S e k re ta rz  od 6—8 
A d m in is t r a c ja  otw arta  od 10— 4 po poJ i od 6 —8 

w ie czo rem .

O głoszenia  przy jm u je  się do godziny  6 w ieczó r .

SENNIK
P I S M O  P O L I T Y C Z N E ,  S P O Ł E C Z N E  i L I T E R A C K I E .

mieś. kw art, póhocz, rccz  
Prenumerata: W  kra ju  1. — 9 .— 6 .— 12.—

.  Z a  gran ic ą  1.50 4.50  9 .— 18. —

Za zmianę adresu 30 kop.
OGŁOSZENIA: Z a  w iersz  petitow y lub je g o  m ie jsce  
przed tekstem 40  kop. p ie r w sz y  i 20 kop. k ażd y n a ­
stępny raz, za tekstem 2 0  k. p ie rw sz y  i 10  kop. na­
stępny raz, zaw iad. żałobne po 40  k. \v  ru b ry c e  
.N a d e s ła n e "  w iersz  petitow y lub je g o  m iejsce  1 rb.

N u m e r p o je d y n c zy  5 kop.
Prenumerat! i ogłoszenia przyjmuje Administrarya.
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Te le g ra m y.
(Od korespondentów iclasnych). 

Katastrofa.

KrakÓW .— W czora j  w n łc y  potl napurem 
kry zawalił sic na W '.śle most żelazno-bctono- 
\vv, b u d o w an y  od d\\ł>cii lat. s t r a t y  wynoszą, 
milion koron.

Pojedynki.

KrakÓW .— Z  powodu ostatnich zajść  un i­
w ersyteckich  w ynik ły  pomiędzy studentami d w a  
pojedynki na palas/t-. J e d e n  z po jedynkujących  
sic studentów odniósł ciężką ra n ę  w czaszkę.

Trzęsienie ziemi.
R z ym -— W  okolicach miasta Forli  dało się 

uczuć silne trzęsienie ziemi. W  mieście wiele  
d om ów  uszkodzonych. D wie  ośoby zabite. W 
mi - jscowości T e o d o ra n o  wiele d om ów  zostało 
zniszczonych.

Strajk bierny.
Tryest-— S tra ty ,  poniesione przez kupców 

z pow odu strajku b iern ego  ofieya listów  k o le jo ­
w ych , dotąd dochodzą do m iliona koron. Z  p o ­
w odu obstrukcyi k o le jo w e j kupcy zam ierza ją  
b o jkotow ać  rodziny  urzędników adm inistracyi 
kole jowej.

„Rossija8 wobec sytuacyi w  uniwersytecie-

Petersburg.— „ R o s s i j a "  konstatuje, iż w y-  
colan ie  policyi z uniw ersytetu  nie spraw dziło  
obietnic p ro fe so ró w  uspo ko jen ia  studentów, 
w obec  czego ga z eta  zaznacza, iż rząd przed- 
sięweźtnie energiczne środki w celu p r z y w ró c e ­
n ia  porządku w  uniw ersytecie .

Posłuchanie.

Petersburg.— P rezes  ra d y  m inistrów  p rz y ­
jął deputacyę  studentów  akad em istów  bardzo 
p rzychyln ie  i obiecał, iż zrobi w szystko , co b ę ­
dzie w  je g o  m ocy, w celu p rzyw ró ce n ia  n o r ­
m alnego biegu zajęć w w yższych  uczelniach.

Rezygnacya profesorów.

Petersburg. —  K r ą ż ą  pogłosk i,  iż wielu 
p ro feso ró w  m ie jsc o w e go  un iw ersytetu  zamierza 
podai się do dym isy i.

W  sprawie dymisyi profesorów.

Moskwa.— R a d a  p ro feso ró w  uniwersytetu  
w ys ia ła  do ministra ośw iaty  K a s s o  prośbę, 
w skazu jąc  na niezbędność p rz y w ró ce n ia  u w o l­
nionych p ro feso ró w , z którym i ra d a  na jzup eł­
niej się solidaryzuje.

Ciekawe odkrycie.

Petersburg. —  „Z ie m sz c z in a "  podaje, iż 
p rzybyli  z K i jo w a  d elegac i w celu s taran ia  się 
o zniesienie n o rm y procentow ej dla żydów n a  
k ijow skich  kursach  h an d lo w ych  sami nie od ­
noszą się p rzychyln ie  do s w yc h  starań i że 
zostali oni zmuszeni do w szczęcia  p ow yższych  
.starań przez b a n k ie ró w  żyd ow skich , którzy 
o p an ow ali  ca łym  K i jo w em .

Zatarg rosyjsko-chiński.

Petersburg-— „ ś w i e t “ p o d a je  w ia d o m o ś ć ,  
j a k o b y  C h in y  m ia ły  d a ć  n a d e r  o s t rą  o d p o w ie d z  
n a  n o tę  rz ą d u  r o s y j s k i e g o .

(Od Agencyi Petersburskiej).
BakU-— W o b ec  n iebyw ałych  m rozów  wie- 

lu ludzi zostało pozbaw io nych  pracy . W ie le  
rod/in  pozostaje  bez żadnych śro dk ów  do 
życia.

Odesa.— Czterech studentów' za branie  u- 
dzialu w rozruchach studenckich osadzono w 
więzieniu na trzy  miesiące.

•Charbin. —  D nia 4  lutego zn a jd ow ało  się  
pod o b s e r w a c ją  lekarską  8 9 1  chińczyków i 9 
e u ro p e jc z y k ó w ,  izo low an ych  było 1 6  i w szpi­
talu d la  zadżum ionych 2 1 ;  zm arło w ciągu d o ­
by 1 2 osób. P ozosta je  pod o b s e r w a c ją  640 
ch ińczyków  i 9 eu ropejczyków . D onoszą  o po­
ja w ie n iu  się  dżum y w mieście S ac h a la n ic  \v 
pobliżu B lagow ieszczeńska .

CharkÓW. —  W y k ła d y  w uniw ersytecie  i 
instytucie  technologicznym  o d b y w a ją  się wobec 
nieznacznej liczby s łuchaczów. W  pozostałych 
uczelniach zaięcia o d b y w a ją  się norm alnie.

Petersburg.— O dbyło się uroczyste o t w a r ­
cie w szech ro sy jsk ie j  izby eksportow ej,  u tw orzo­
nej z in ie y a ty w y  posła  do R a d y  1’ aństw a De- 
n iso w a  w celu p op ieran ia  ro zw oju  eksportu 
produktów  rosy jsk ich .  Z  powodu ch oro by  mi­
n istra  przem ysłu  i handlu pow ita ł  utworzenie 
izby wicem inister Miller. O dczytan o licznie n a ­
desłane p ow itan ia  i życzenia. Z e b ra n ie  było 
n ad zw ycza j liczne. Obecni byli p osłow ie  do 
R a d y  P a ń s tw a  i do D um y P a ń stw o w e j.  Izba 
z ostała  podzie lona na sześć oddziałów. D o k o ­
n a n o  w y b o ró w  członków komitetu.

Ekaterynosław. —  a  ge n e y a  włościańsko- 
ro ln icza  gu b ern ia ln eg o  zarządu ziem skiego o r ­
ganizu je  w ycieczkę  do A m e ry k i  m ie jscow ych  
g o sp o d a rz y  ro lnych  i a gro n o m ó w  dla obejrze­
n ia  tam gospodarstw' w zorow ych .

Windawa. —  w  porcie zapalił się zna jd u­
ją c y  się na p arow cu  „ L i t u a n ia 11 ładunek szpa­
gatu oraz m aszyn  rolniczych. P r ó b y  stłumie­
nia pożaru nie d a ją  żadnych  rezultatów.

Charbin.-—  R o sy jsk ie  oddziały sanitarne 
w y k ry ły  za miastem skład trupów.

Nowa BUChara. —  Emil- bucharski o f ia ro ­
wał 3 ,0 0 0  rubli na opłacenie w p isó w  za n ieza­
możnych uczni znajdujących  się w Taszk iencie  
szkól.

Taszkient-— o  godz. I I  min. 20 w no cy  
skonstantow-ano trzęsienie ziemi w odległości

600 k ilom etrów, w kierunku p o łud niow o-w scho­
dnim.

NoWOCZerkask- —  Zjazd  lekarski p o stan o­
wi! u tw orzyć na g ran ic y  gubernii a s trach ań ­
skiej sielim o b se rw a c y jn yc h  posterunków  prze- 
c iwdżum owych.

Odesa.- -P an u je  odwilż Morze wolne od 
lodów’ . P aro w ce  przybiły  do przystani.

Tyflis- — Namiestnik odm ówił uw zględ n ie­
nia starań synodu eczm iadzińskiego w spraw ie  
skrócenia  terminu obioru K ato lik o sa  orm iań­
skiego.

Czyta. — W  w arsztatach m ie jscow ych  sp ło ­
nął cech malarski z kilku w a go n a m i k la s o w y ­
mi. S t ra t y  wryn o sz ą  30 0 ,0 0 0  rubli.

Kokand- —  O negda j o godz. 1 2  w nocy 
dało się uczuć silne trzęsienie ziemi, które w y ­
w o ła ło  chwianie  się  lamp w iszących.

Petersburg. —  N a  m ocy rozporządzenia 
m inistra  przem ysłu i handlu z politechniki pe­
tersburskiej w yd a lo n o  54  studentów  za p rz y j­
m ow anie  udziału w  zaburzeniach.

Sm oleńsk-— M osk iew sk i  instytut a rch eo lo­
giczny p ostano w ił  przeprow adzić  na w io sn ę  b a ­
d an ia  jez io ra  S em lew sk ie g o  w pow iec ie  wia- 
ziemskim, w którem  w r. 1 8 1 2  francuzi za to­
pili część obozu, z abran ego  w  M oskw ie .

Moskwa- —  N a  posiedzeniu ra d y  profeso­
ró w  uniw ersytetu  zakom unikow ano zaw iad om ie­
nie kuratora okręgu naukow ego, iż delegacya  
ra d y  w  Petersburgu  przejęta  nie będzie. R a ­
d a  postanow iła  wszcząć starania  w obec  m ini­
stra o postaw ienie  w uniw ersytecie  M enebira, 
ja k o  zasłużonego profesora , oraz zw róciła  się 
do obecnymi na posiedzeniu profesorów , którzy 
podali p rośo y  o d y n rs y ę ,  o cofniecie taftowych, 
na co jednak ostatni nie zgodzili się.

Konstantynopol.— Nastąpiło porozumienie 
hułgarsko-tureckie w sp raw ie  żeglugi i cla 
w w o z o w e g o .  O czekiw ane jest wznow ienie  r o ­
kowali w sp raw ie  traktatu handlow ego.

N o w i m inistrowie nie zostali m ianowani. 
C z a so w o  zarządza ją  m inisterstwem  handlu w ie l­
ki w ezyr, a m inisterstwem  ośw iaty  —  minister 
f inansów .

R z y m .— K r ó lo w a  w d o w a  M ałgorzata  w y ­
dala  n a  cześć kró la  serbskiego  obiad.

Wiedeń.— P a n u ją c y  w  ciągu 2 dni ostrv  
w iatr  zachodni sp o w o d o w ał  wiele  nieszczęśli­
w ych  w y p ad k ó w . W ia tr  - przew raca ł  dorożki, 
o b ryw a ł  g z y m sy  dom ów . Przeszło 10 0  osób 
odniosło uszkodzenia.

Paryż. —  W e d łu g  doniesień „M atin"  z 
K o n sta n ty n o p o la  ro k o w a n ia  w k w esty i  p o ż y­
czki tureckiej p row ad zon e  są za zgodą rządu 
francuskiego. B u d o w a  kolei będzie pow ierzona 
francuzom.

TabryS-— N a m ocy rozkazu genera l-gu ber-  
n atora  z na jd u jący  się  w domu genera l-guberna-  
tora  Kachim -chan oraz je g o  ludzie zostali ro z ­
brojeni i oddani pod straż.

W e zw an ie  m uszlechidów do zjednoczenia  
się  sziitów, p ersów  i sum itów z turkami dla 
w sp ó ln e go  d ń a la n ia  przeciw ko n iew iern ym , z a ­
g raż a ją c y m  niezawisłości P e rsy  i, zostało p rz y ­
ję te  przez większą część ludności n ieprzychylnie.

Paryż- —  N apad  na S za la p in a  o którym  
doniosła  gazeta  „ L i b c r t ć " , miał miejsce przed 
czterema dniami i nie mial ch arakteru  p o w a ­
żniejszego.

Konstantynopol- — K a n d y d a ta m i na m ini­
s trów  są: przem ysłu  i handlu— senator Nair- 
bey, o ś w ia t y — d ep u tow an y  i publicysta Izmael- 
H a k i-B a k a n -Z a d e .  M ia n o w an ia  nastąpią , o ile 
w iększość  par lam en tarn a  zgodzi sit; na tych 
k an d yd ató w , i k ry z jrs zostanie rozw iązany. 
lzzet-basza w y jech a ł  do Jem enu .

S p r a w a  buigarsko-tureckiego  traktatu h a n ­
d lo w e g o  blizką je s t  rozwiązania .

Urmia-— D o Sulduzu p rzyby ły  d w a  bata- 
.ony tureckie. T u r c y  wzięli od ch an ó w  sul- 

d 'uskich  4 ,000  rubli na flotę turecką. Na ten 
cel rozpoczęto zbieranie pieniędzy' wr okręgach  
poblizkich.

Paryż. —  W e d łu g  donies ien ia  gubern atora  
posiadłości francuskich  w  A l r y c e  sułtan S enusi 
przy ją ł  w ro g ą  w obec F r a n c j i  p o s ta w ę  i usiło­
wał' wraz ze swyoni stronnikam i przedostać się 
do S udanu  egipskiego . Oddział francuski pod 

ow ództwem  kapitan a  M odara zaatako w ał w o j­
sko sułtana, które się okopało w pobliżu T a ty .  
1 ’omimo s i ln e go  oporu francuzi otrzym ali z w y ­
cięstwo. Z o sta l i  zabici sam  sułtan w raz z trze­
ma synam i,  kilku w odzów  oraz 3 0 0  żołnierzy; 
ran ion o  400. I ’o stronie francuskiej zginęło 8 
żołnierzy; ran ionych  zostało 2 oficerów 1 18
żołnierzy.

Berlin. B ara cesarska przyjęła zaprosze­
nie króla angielskiego na uroczystość odsłonięcia 
pomnika królowej Wiktoryi.

Paryż. —  R z ą d  zwróci!  się do m ocarstw  
zagranicznych  z p ropozycyą  wzięcia  przez nie 
udziału w m iędzynarod ow ej konferenoyi s a n i­
tarnej, m ającej się odbyć w Paryżu  w  maju 
r. b.

Wiedeń. —  D o „C o rr .  B u r e a u 11 donoszą z 
B elgradu, iż go rą c e  przyjęcie , z go to w an e  k r ó ­
lowo serbskiem u w R z ym ie  przez w ło sk iego  
króla, d w ó r  i p rasę ,  o w a c y e  i ż y w y  udział n a ­
rodu w łosk iego  w w yrażan iu  przyjaźni n a ro d o ­
wi serbskiem u w y w a r ły  wielkie  w rażenie  w 
S erb ii ,  wodzącej w przyjęciu k ró la  I i o t r a  w 
R z ym ie  dow ód n iezachwianej przyjaźni.  „S a -  
m o u p raw a "  m ówi, iż wobec sym p aty i  narod u  
w ło sk iego  i bliskiego p ok rew ień stw a  dynasty i 
obu krajów’ nie będzie trudnem dążenie do 
wzm ocnienia  s tosunków  przyjaznych. Obwdwa 
narody' przez s w ą  przeszłość polityczną zostały  
p ow o łane  do o d e g ra n ia  roli przedstawicieli  
w olności i do walki w  obronie  p r a w a  w s to ­
sunkach m iędzynarodow ych .

Hamar (Norwegia). —  Na międzynarodo

w yęb w yśc iga c h  łyżwiarsk ich  pierv»szą nagrodę  
otrzym ał ro syan in  S trun n ik ów , p rzeb vw szv  d y ­
stans 500  m etrów w ciągu 46,1  sekund i 10 ,000 
m etrów w  ciągu 1 7  minut 59 ,8  sekund.

Berlin. —  Pruskie  ministerstw o w o jm  ob- 
s ta low alo  w to w a rz ys tw ie  „ P a r c e v a l l “ krążo­
wnik powietrzny.

Berlin-— Parlam ent r z e p y .  Przedstawiciel 
c 'sa rsk ie g o  wydziału san itarn eg o  oznajmi! w 
sp raw ie  dżumy, iż obawy' zawleczenia  dżumy 
do Niemiec są bezpodstaw ne, Z a d n ic h  s p e ­
c ja ln y c h  śro dk ów  przeciw dżum owych nie przed­
s iębrano.

Paryż. —  Na g ra n ic y  K o n g a  francuskiego 
i K am erun u  w G abo nie  nastąpiło starcie  p o­
m iędzy oddziałami w o jsk  k ra jo w ych . Z g in ę ło  
dwóch europejczwków.

Pekin. -—  G azeta  urzędow a podała notę 
rządu ro sy jsk ieg o  bez żadnych kom entarzy. 
M iejscowe gazety ,  za wyjątkiem  dwóch, podają  
fantastyczne wiadom ości o żądaniach r o s y j ­
skich.

K R O N I K A .
K a l e n d a r z y  k.

Dziś 7 (20) R om uaid a .
Ju tro  8 (21) Jana .

W schód słońca o godz. 7 m 27. 
Zachód słońca o godz. 5 m. .34 
Długość dnia godz. 10  m. 07

otw->r w  kasie

I »vmUrii'\vskiei 
którw usiłował

K a le n d a rz y k  H is to ry c z n y .
7 (20) Lutego.

1564 rokll- Przyłączen ie  K s ię s tw  Z a t o r ­
sk iego  i O św ięcim sk iego  do K o r o n y  Po lsk ie j .

- W  domu .V, 4 przy  ul. W w ie d cń sk ie j  d o ­
konano kradzieży różnych rzeczy  w  mieszkaniu 
H ensztckcra—zlodziejkę, s łużącą W asilenknw ą, a- 
resztowan o.

-  W l .a w r z e  okradziono oele Nikin-nki 1 J a ­
kimi nki, 7-lodziejka B ie lo g ła z o w a  została areszto- 
waną.

W czora j  w  nocv za p om ocą dobranego 
klucza okradziono mieszkanie braci Nikiiinwch (ul. 
A l iko la jo w sk a). Z łodzie je  zrobiw szy  
zabrali w szystką gotówkę- 19 rb.

- W  domu „V' 29 przv  ul.” 
zatrzymano złodzieja  K urback icg o , 
okraść  strych.

•* S c h w y ta n o  na kradzieże: złodzieja ka­
r n ik ó w  a w domu ,\o 2 1 przv  zjaździe Woznicsień- 
skim, Mielniczenkę w  d. .\L 123 przy ul. Żylań* kięj 
i W ołu d źkę  w  d. ,\L 5 1  p rz y  B ib iko w sk im  B u l­
warze.

-  P O Ż A R Y .  O negdaj wskutek nieostrożne­
go obchodzenia się z ogniem w ybucli !  pożar w  o- 
w o c a n i i  Lazarenki, Ponoinarenki i Szy lańsk ie j ,  plac 
R a tu sz o w y  AL 4. Ogień został w k ró tce  ugaszony; 
straty w ynoszą  150  rb.

- - W  domu AL 27 przy K r e s z c z a t . ku powstał 
ogień w skutek zbyt silnego zagrzania się rur  od p a ­
ro w e g o  ogrzew ania . Ogień zagrażał e lektrobiogra  
łowi ; sklepom  m ieszczącym  się w  tym domu 
l ’r z \ b y łe  oddziały  straży ogniow ej s tarokijow ski i 
p a ła c o w y  um ie jsco w iły  pożar. W skutek  w a d l iw e g o  
urządzimia p iecó w  w  domu AL 4 przy N. W a le  p o­
wstał pożar, którw w y rzą d z i ł  szkodę na sumę 
2,600 rb.

-  F A Ł S Z Y W E  P I E N I Ą D Z E .  D. 5 lutego w 
sklepie sp o żyw czym  Zie l iń sk iego  iY\ . Dorohożycka 
12) aresztow ano P. K iew a , który us i łow ał puścić w 
ruch fa łsz y w e g o  rubla.

N A t .L V  ZG O N . \Yr zakładzie kąp ie lo w y m  
Mielirlsona przy  ul. Puszkińskie j zm arł nagle  nie 
jaki A ly m o w . Z w ło k i  odwieziono do prosekioryum .

—  Bank cukrowniczo-przemysłowy- P o d ­
czas bieżących kon traktów  ma się zorgan iz o ­
w ać  w  K i jo w ie  sp e c ya ln y  bank cukrow niczy . 
P rz y g o to w a w c z e  kroki zostały  już poczynione, 
przeszkody, jak ie  sta ły  n a  drodze do urzeczy­
w istn ienia  tej trudnej sp r a w y ,  zostały  już usu­
nięte— zebrano pośród znacznych  kap italistów , 
należącymh do św iata  cukrowtniczo-przemyslo- 
w ego, kapitał za k ła d o w y  i nabyńo p rzed sięb ior­
s tw o  k ijo w skiego  banku p rw w atn tgo  hantilowe-

o, które zostanie przekształcone 1 p rz ysto so ­
w a n e  do s łużenia  interesom  cukrow nictw a.

D o starczan ie  kredytu  fabrykantom , potrze­
bującym  śro d k ó w  n a  zaliczki dla p lantato rów  i 
kontraktow anie  d ostaw  niezbędnych inaterya- 
lów , pod so la -w ek s le ,  o rg an iz a c ya  i re g u lo w a ­
nie eksportu c ukrow ego , zakładanie filii i przed­
staw ic ie lstw o  n a  w ażnie jszych  ryn k a ch  ekspo r­
towych, ro z leg ła  dzia łalność  k om isy jn a  przy 
zbycie cukru w ew n ątrz  kraju i zagran icą  i z a ­
k upyw an iu  wszelkich  m ate rya lćw  potrzebnych 
w cu krow n ictw ie— oto cele i zadan ia  przyszłe­
go  w szech ro sy jsk iego  banku handlow o-przem y- 

low ego , przy absolutnem  wyłączeniu  ja k ie jk o l­
wiek dzia łalności speku lacy jnej .

W e d łu g  pogłosek in ieyatorzy  tego przed­
s ięwzięcia  zapew nili  sobie zgodę kapitalistów 
zagran icznych  n a  w yp ad ek, jeżeli możliwem bę­
dzie powiększenie  kapitału z ak ład ow ego  do 1 5  
mil. rubli 1 w yżej.

—  Powiększenie pow lipowieckiego.
N a m ocy N a jw y ż sz e g o  rozkazu zaliczona zosta­
ła do pow iatu  lipow ieck iego  gubern ii  k i jo w ­
skiej część g run tó w  w si K o ry tn o  powiatu  liaj- 
syńsldcgo gub. podolskiej, ogólnego  obszaru 
3 , 1  r8 dziesięcin 467  sążni kw. Z arzą d  do 
sp raw  włościańskich  grunty’ te w łączył  do te ry ­
to r iu m  gm iny pod w ysoczań sk ie j,  pow iatu  lipo­
wieckiego.

K R A D Z I E Ż E  K I E S Z O N K O W E .  Onegdaj 
w  soborze S o f i jc w s k im  skradziono p rz y  w e jśc iu  
B o n d a r e w o w i  z łoty zegarek  w artości 300 rb. Na 
cmentarzu B a jk o w y m  Ż u k o w sk ie m u  usi łow ano skraść  
z kieszeni w o re c z e k  z pieniędzmi; złodziejkę Amien- 
kow ą aresztowano. \Y  sobotę po liey a  aresztow ała  
w  saii  kontraktowej 7 w y ro stkó w , którzy' us i łow ali  
dopuścić  się kradzieży. S ą  to: Genis, Fakto ro w icz ,  
Kunicki, G r igo r jew , Sz a p iro  i inni.

— N I E U D A N A  K R A D Z I E Ż .  W  domu Nr 29 
przy K reszczatyku  z m ieszkania S z e re m ie t ie w a  
skradziono kołnierz b o b ro w y  w arto śc i  200—300 rb. 
G d y  agenci policy i śledczej rozpoczęli  p o szuk iw a­
nia, s łużąca T kaczen ko, która dopuściła  się tej k ra ­
dzieży, włoży ła  kołn ierz  do pieca, bv go spalić. 
A ge n c i  jednakże  w y k r y l i  to i T .  została areszto­
w ana.

— N I E O S T R O Ż N A  J A Z D A .  Na K reszeza ły -  
i-u n a p rz e c iw k o  hotelu „G rand-H otel"  dorożkarz  
Kożec na jechał na niem ieckiego poddanego K rika . 
K. odniósł obrażenia ca łe go  ciała. D orożkarz  zo­
stał pociągnięty' do odpow iedzialności .

— „ P O R Z Ą D K I " .  W czo ra j  okoio  dom u Nr 65 
p rzy  ul. L w o w s k ie j  upadla 65-letnia S z a r k o w a ,  ł a ­
miąc nogę. W y p a d e k  sp o w o d o w a ło  „staranne" 
utrzymanie trotuaru.

— Y R E S Ż T O W A N 1 A . Po lie y a  aresz tow ała  
złodzieja Sy c z u g o w a ,  p rzy  którym tnaleziono p rz y ­
rząd y  do w ła m y w a n ia ,  i złodziei T ro f im e n k ę  i S z y ­
d ło w sk i “go, którzy dopuścili  się kradzieży  w  sk le ­
pie I.udm era. O prócz tego aresztow ano L e n k ie w i­
cza z rzeczami kradzionemi.

D R A M A T  R O D Z I N N Y  W  domu AL 13  
przy ja rz e  K uczm iennym  na S o ło m tń c e  żona S z e w ­
czenki p o w o d o w an a  zazdrośc ią  obla ła  sw eg o  męża 
kw a se m  s iarczanym . Sz. u leg ł poparzeniom  t w a ­
rzy i piersi . „P o go to w ie "  odw iozło  p o sz k o d o w a n e ­
go do szpitala  A leksan d ro w sk iego .

O B R A B O W A N I E  S K L E P U .  W c z o ra j  w  
nocy dokonano śm ia łego  rabunku w  sk lep ie  Rudzi-  
ckiego (W . W a s y lk o w s k a  136). ‘ ż ło d z ie je  w y ł a ­
m a w sz y  zaniki przedostali się do sk lepu, zabrali to­
w a ru  na sum ę 4,500 rb. i mespoStrzeżeni przez ni­
kogo ukry li  się. R a b u n e k  zauw ażono dopiero  z 
rana.

— O B Ł A W A .  Po lieya  dokonała  o b ła w y  w  
o b ręb ie  cy rk u łu  S ta ro k i jo w sk ie g o  na pro szący ch  
d atków  na ulicach, Z atrz y m a n o  31  osób.

K R A D Z I E Ż E ,  ż  m ieszkania w łaśc ic ie la  
domu .Nb t4a przy  ul. W . P o d w aln e j  Łodzianki z 
k a s y  żelaznej skradziono złoty łańcuszek i medalion 
w arto śc i  450 rb

- -  O kradziono mieszkanie ł .o zo w sk ieg o  (ZIo- 
toustow ska 73).

PRZYJECHALI DO KIJOWA.

I lo lr l  C o n tn icu la l: pp. Herzm an z P eters­
burga; C ip ero w icz ;  Gissen, adw . prz., z Mińska; 
Stjćóald; Gordon z C h a rk o w a ; L  H irszch  7. Ekate 
ry n o s law ia ;  Łap ick i ,  kup., z M oskw y; W il lander,  
kom., z M oskw y; Berensohn, kup., 7. M oskw y.

(1 ra n ił H óle l: pp. [Matusiewicz, adw. prz., z 
Humania; W ró b le w sk i ,  ob., a l g .  Podoi.;  Maszkow. 
ob., z g. K i j .

H o lc i H ta d i/n iu k a . Pp.: J .  R , Apuchtin  z Pe 
tersburga; Su ch o czew sk i;  Nakiewicz, rząd., z Horo 
dyszcz; R a f lu p u l ło - lir. L a m s d o r f  G ałagan  z g Połt. 
l .asm an z Poha\vv; rz. r. st. L izogub ; Goldstein z 
C h arko w a.

H o lc i Kranęnis;. Pp.: ks. L R. T ru b e c k o j  z
liorno.-tajDola; L a w a ;  W ilk o w sk i;  S tam iero w ; N o­
w icki, ob.; Pa w ło w sk i ,  ob.; Roscn  z W a s y lk o w a  
C ybu lski,  ob.; U łaszy i * ,  ob.; C zum akow , ob O chry  
m ow icz, ob., z g. Kij. ; Dziewicki; W ilczew  ski.

H otel Ifony a ■ p. K a ro l  Jo k isz  ob., z Po-
pówki.

H o lc i Canć: p. B . Nie rod a, aj. w y w ł . ,  z Eliza- 
wetgradu.

W YJECHALI Z KIJOWA,

H otel C on tin cn la l. Pp.: Sp iess ,  dvr.-zarz. T o w .
P ro d u g o l" ,  do C h a rk o w a ; M uller do M oskw y; "lza- 

piro, kom., do M oskw y.
(Ir in id  H e lc i: pp. Mńhsahm, adm., do iaro- 

pow ic; Gadon, ob., do g. W ol.; S o k o ło w sk i ,  ob , do 
Now ej U szycy ; Gulden do W iednia.

J  lo t cl jH a rii/n iiik d . Pp.: K arm ań sk i;  O lsz e w ­
ski; A z a ro w ;  Piaksieki ; G erl ;  Je w d o sz e n k o  do g. 
Polt.; Postępsk i do S k w iry .

H otel 1 'ra n m is . Pp.: T ad eu sz  i A n ie la  P a w  
lo w s c y  do So b o ló w k i ;  B in k o w sk i ;  Jan iszew sk i;  
Schleitor ;  A uster ;  Z a k rz e w sk i ;  B rzostow sk i;  CI10- 
miński; K ozakow ski;  S to łbow , ob.; Ruszczyck i;  I s a je w

KRONIKA EKONOMICZNA.

Rvnki zbożowe.
Na ry n k a ch  gubernii  p o łu d nio w o zachodnich 

w  ciągu ub ieg łeg o  tygodnia  p a n o w a io  usposobienie 
naogół niezbyt ożS,vionc, lecz stałe, pom im o nie­
w ie lk ie g o  zapotrzebow ania  na eksport  i ró w nie  n ie ­
znacznego na potrzeby m ły n ó w  m ie jsco w ych .  \V 
szczególności usposobienie z pszenicą stałe  lecz na 
der m aloczynne; ceny  pozostają bez zmiany; na sta- 
cyac h  kolei Połu d niow o-Zach od n ich  ozima pszenica 
fo lw arczna  do 95 kop.; w  K i jo w ie  na stacyi 98 k. - 
1 rb. 2 kop., z dostaw ą do m ły n ó w  1  rb. 3  kop.— 1 
rb. 5  kop. ż  żytem spokojnie i nieco słabiej;  z ap o ­
trzebowanie do m ły n ó w  niewielk ie, dow óz nieco 
w iększy ;  żyto fo lw arczn e  58 6t kop. na stacyach  
kolei P o łu d n io w o  -Zachodnich; w  K i jo w ie  po 6 3 — 
65 kop.

U sposobienie  z o w sem  nieco mocniejsze; pod 
w p ły w e m  popytu m ie jsco w e g o  i źapotrzebow ania  
na w y w ó z  ceny mocne. Na stacyach  kolei P o łu ­
d niow o-Zacho dnich  o w ie s  fo lw a rc z n y  63 67 kop.,
w  K ijo w ie  ow ies  w  d obrym  gatunku do 75 kop., 
w łościańsk i do 65 kop ; nasienny stary  80 kop —83 
kop.; na stacyach kolei M oskiew sko  I\ijowsko-\Vo- 
roneskiej najlepsze gatunki do 60 kop.; Średni fol 
w a rc z n y  o w ie s  do 55 kop. P o  d aw nem u mocno z 
jęczm ieniem  pastew nym ; ceny zdradzają skłonno.-łć 
ku zw yżce ;  na stacyach  kolei P o łu d n io w o -Z a c h o ­
dnich fo lw a rc z n y  jęczm ień p astew n y ^8 — 62 kop.; 
w  zapatrzebow aniu również jęczm ień  b ro w arn y ,  za 
który' p łacą  80 82 kop.; najlepsze za., gatunki o
5 - 8  kop. drożej.  Z  prosem  bez zmian, usposobie­
nie słabe, ceny  na stacyach  5 5 —57 kop. U sposob ię  
nie z kukurydzą  mniej stałe  i m d o cz y n iie ;  na sta- 
cyac h  kolei Poł.-Zach. p łacą 55 — 58 kop. Z  g r o ­
chami bez ożywienia; w ię k sz y  popyt na nasienie; 
przyczem  płacono: za zie lony rych lik  2 rb. ^o kop.; 
„YYiktorya" 1 rb. 35 kop. — r rb. 40 kop. Prz y sz ły  
rych lik  do r rb. 25 kop.

Usposobienie  z s iemieniem lnianem, w o bec  
zw iększonego  zapotrzebow ania  zagranicy, m ocn ie j­
sze; p łacono na stacyach  kolei P o łu d n io w o -Z ach o ­
dnich od 2 rb 45 kop -2 rb. 50 kop. za tow ar naj­
lepszy. S ie m ię  konopne 1 rb. 35 kop .— r rb. 40 k. 
Z  koniczyną bez zmiany; cena 9 rb. -9 rb. 50 kop. 
Na stacyach linii Fastow skie j  pszenica 90- 45 kop.; 
żyto 60 62 kop.; jęczm ień do 60 kop.; proso  52 
55 kop.; ow ies  6 0 —67 kop.; kukurydza 50 —55 kop , 
so czew ica  60 70 kop.; groch  75 85 kop. Ńa linii
E lizaw etgradzkie j  z pszenicą spokojne, z żytem u- 
sposobienie  ! lałc, z jęczm ieniem  mocne; pszenica 
90 kop. 94 ko])., żyto tx) — 62 kop., jęczm ień 60 
05 kop.

W  portach południo w ych  usposobienie m a lo ­
czynne lecz state; zapotrzebowanie  7. zagranicy  o- 
spałe. \V Odesie z pszenicą spokojnie i inałoczyn- 
uie, po części w skutek  zamarznięcia  portu i n iedo­
stosowania cen m ie jsco w ych  i zagranicznych po 
części zaś w skutek p o w śc ią g l iw e g o  stanow iska ku­
p có w  micie o w ych ; tranzakeyi mało. \Y Mikałajo- 
w ie  usposobienie spokojne, lecz stałe, ceny  ow sa  i 
ięczmieii ia podniosły  się o 2 kop.; g irka-u lka do 1 
rb. 6 kop.; żvto 7 J  — 74 kop jęczm u u 72 74 kop.

Z giełdy c u k ro w e j.

U sposobienie rynku m ie jscow ego  bez zmian.
Z kryształom na bliższe term iny po daw nem u o sp a ­
le i maloczynne, przy  braku stałego zap o trzeb o w a­
nia. Zain teresow anie  spokulaeyi znacznie osłabło; 
na Zadnicprzu  b y ły  tranzakeye spekulacy jne , lecz 
w o b ec  dość znacznego zaofiarowania  nic m o gły  one 
w y w rz e ć  w p ły w u  na ogólny stan rynku, tern w ięcej, 
iż większe firm y m o skiew skie  nietylko nie k u p o w a ­
ły, lecz s tara ły  się zbve część sw eg o  tow aru ; ra f i ­
nerzy p ra w ie  nie żądają towaru.

Pod w p ły w e m  niepom yślnej konjuktury ry n ­
kowej s fe ry  h andlo w e zach ow ują  s is jk n a d e r  p o ­
w ś c ią g l iw ie  co do term inow ych  zak u p ó w  kryszta­
łu, w skutek czego obroty  na rynku z re d u k o w a ły  
się do minimum. W  związku z tem z a p o trzeb o w a­
nie ze strony k u p có w  hurtow ych, a naw et detali­
cznych b y ło  nader ograniczone, zastosowane je d y ­
nie do b ieżących  potrzeb m ie jsco w ych .  B r a k  p o ­
w ażnie jszego popytu i o b a w a  w y w o ła n ia  dalszej 
zniżki cen skłania pro ducentów  okręgu  południowo 
zachodniego do m ożliwie  p o w ś c ią g l iw e g o  zaofiaro­
w ania  s w e g o  towaru. Niektórzy ab rykan ci  w  c e ­
lu uzyskania ś ro d k ó w  o b rotow ych  w o le l i  zaciągnąć 
w  bankach pożyczki pod zastaw  kryształu, aby uni­
knąć konieczności rea l izow ania  tow aru

Na stacyach  kolei Południow o-Zachodnich  
kryształ na l u t y - m a r z e c  przeciętni)  4 rb., bez n a­
b yw có w . Na Z ad niep rzu  na lu ty—m arzec  4 rb. 5 
kóp.—4 rb. 7 1/, kop. Na przystaniach Dniepru k r y ­
ształ na term iny wiosenne po 4 rb. 10  kop.; bez z a ­
potrzebowania. U sposob ienie  z kryszta łem  p rz y ­
szłej kam panii w c iąż  m aloczynne; spekulanci za j­
mują n iezdecydow ane i nieokreślone stanowisko; 
pomimo to w ie lu  fabrykantów , w skutek p r z y z w y ­
czajenia, by p rz y sz ły  produkt choć w  p o ło w ie  bvi 
zakontraktowany, zaof iaro w uje  kryształ po nizkiej 
cenie, dochodzącej w  okręgu po łudnio w o-zacho­
dnim od 3 rb. 92 kop. — 3  rb. 95 kop. Sp ek u lanc i  
nie k\ćapią  się do zakupów , ra f inerzy  zaś p rz y jm u ­
ją j irodukt tylko na przerób.

U sposobienie w  rafinadzie , w b r e w  w sze lk im  
przew idyw anio m , m aloczynne a nawet p rz y g n ę b io ­
ne. Z a p o trzeb o w an ie  ze strony k u p có w  h urtow ych  
dotychczas bardzo ograniczone. F iasko  niedaw no 
p ro k lam o w ane j  gw a łto w n e j  zw yżki cen po w z n o ­
wieniu syndykatu ra f in e ró w  ła tw o daje  się objaśnić 
tem, że zw yżka  nie została  w y w o ła n a  rz e ­
czyw istym  ustosunkowaniem  popytu i podaży, lecz 
b y ła  sztuczną, w skutek czego nie dała  sp o d z ie w a ­
nych rezultatów.

C eny  św ia d e c tw  cesy jnych  sp a d ły  do 1 rb., 
przy  znacznem zaofiarowaniu i b raku n a b y w c ó w . 
S p a d ły  również do 85 i naw et 3o kop. p r a w a  p e r ­
skie w o b e c  pog łosek  o zezwolonej j a k o b y  przez m i­
n isterstwo skarbu dodatkowej ich emisyi.  P r a w a  
finlandzkie w  m ałem  zapotrzebov'aniu  po 62 — 63 
kop. P r a w a  k onw encyjne  p ro po now ano po 1 0 -  
11 kop.

K pm isya notowań przy  g ie łdzie  k i jowskie j  
zareg e-  io w a ia  następujące iranzakeye:

1 1 50 ^00 pudów, staoya Popielnia , po 4 rb. 
na luty maj (cukrow nia  „ K o r w in " —bankowi);

2) 30,600 pudów, s tacya Czeczelnik, po 4 rb  
2 '/s kop., natychmiast (spekulant—bankow i Między 
n a r o d o w e m u );

3) 18,000 pudów, M o sk w a - d w o r z e c ,  po 4 rb.
35 kop., natychmiast (spekulant—A . Mirkinowi);

4) 19,800 pudów, stacya W o ło czy sk a ,  po 3
rb. 99’/a kop., na luty (A. Mirl n bankow i R osy j-  
skiem u ).

Ś w ia d e c t w a  cesyjne:
5J 54,000 pudów  po 95 kop. na maj — c z e r­

w ie c  lipiec (kupiec -cukrowni A le ksan d ro w sko -  
Ekaterynińskiej.

R O Z M A L T O S C I .
K o n n e  s~c~mali <lo c -y a :cz c n ia  rzeczy. O ile 

pozory nie mylą, to grozi szczotce do czyszczenia 
rzeczy w  najbliższym czasie zupełne zapomnienie. 
Od dłuższego czasu stara ją  się ją  usunąć lekarze. 
S ły n n y  doktór francuski Dujardin-Beaum etz w y raz i ł  
się: „R z e c z y  służą do tego, by czvśc ić  szczotkę, a 
szczotka brudzi ty lko ubrania" .  T a k  źle może nie 
jest, przynajm niej u czysto trzym anych  szczotek,"ale 
nie da się zaprzeczyć, iż ten sprzęt codziennego u- 
żytku nie jest ani hygieniczny, ani praktyczny. O sta­
tni p ro m yk ludzkiej sym paty i dla  szczotki odbiera 
ten fakt, że ona m aterye  w y c ie ra  i pow oduje  p rz e d ­
w cześnie  t. zw. w y św ie c a n ie  się. Roztropne dzieci 
A lhionu już dziś v. y r u g o w a ly  p ra w ie  zupełnie szczo­
tkę ze s w e g o  użytku. W ie le  d o m ó w  angielsk ich  za­
stępuje ią gąbką. Dużą w  dobrym  gatunku gąbkę 
m acza się w  wodzie, a następnie w y c isk a  ta., mo 
cno, b y  ty lko bardzo m ała  ilość w ilgoci  w  niej p o ­
została. P o c iąga jąc  potem taką gąb ką  po ubraniu 
w  kierunku mci. oczyszcza się suknie jaknajdokła-  
dniej, gąb kę  zaś następnie się m yje  i suszy na p o ­
wietrzu. T e n  sam sposób ro zpow szechnia  się już 
i w e  Erancyi .  Może i m y b y ś m y  się na to zd ecyd o­
wali. ’ A  może już nie warto." Niedługo ttkaże się 
p ew nie  jak i  jtatentowany „w y s y s a c z  kurzu i p lam ",  
przed którym i szczotka i gąb ka  ze w stydem  będą 
m u sia ły  ustąpić.

GIEŁDY ZAGRAHICZRE.

Dnia 6-go lutego 1 9 : 1  r.

Berlin. W yp łaty  na Petersbutg sp. 216.40—
kup.

Kurs w ek slo w y na Petersburg na 8 dni 

41/2°/0 pożyczka 1905 r. . . .  

4 %  renta państwow a 1894 r.

R osyj. bil. kredyt. 100 rb.

Dyskonto pryw atne . . . .  

Usposobienie słabe.

Wiedeń.— 5°/„ pożyczka rosyjska 1906 r.

Paryż.— W y p ła ty  na Petersburg:
Cena najniższa . . .

Cena n a j w y ż s z a .....................................

4 °'0 renta państwowa 1894 r.

41/2°/0 pożyczką 1909 r ...............................

5 %  pożyczka rosyjska 1906 r.

Dyskonto prywatne . . . .  

Usposobienie s łabe.

Londyn.— 5%, pożyczka rosyjska 1906 r.

41',8n/0 pożyczka rosyjska 1909 r. bez kup. 
Usposobienie słabe.

Amsterdam.— 5%, pożyczka rosyjska 1906 r.

41 a°'0 pożyczka rosyjska 1909 r

R E D A K T O R Z Y  i W Y D A W C Y

TOMASZ M ICHAŁOW SKI 

ANTONI CZERW IŃSKI.

216.35

10030

94 5°  
216.50  

2?/t<yo

266.50
26850

101.05

10545

I 0 4 ‘ .  

99

Drbk«rd ii i  Pd ltk i.  w  K i jo w ie ,  ulica K re w c ż a ty k  N r  39 .




